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KRÓTKO O FILMIE

Horror wyprodukowany przez Eliego Rotha, twórcę „Hostelu” i gwiazdę „Bękartów wojny”, w reżyserii Eda Gassa-Donelly'ego, który zasłynął jako autor wielokrotnie nagrodzonego thrillera „Zabójcze piosenki małego miasta” z Peterem Stormare.

Fabuła kontynuacji „Ostatniego egzorcyzmu” startuje w momencie, gdzie skończyła się część pierwsza. Błąkająca się, przerażona Nell Sweetzer (Ashley Bell) zostaje znaleziona na pustkowiach Luizjany. Kobieta padła ofiarą amnezji i nie pamięta większości dramatycznych wydarzeń z ostatnich miesięcy. Po powrocie do Nowego Orleanu Nell próbuje ułożyć sobie życie na nowo, jednak wkrótce zła moc, która ją opętała, powraca z kolejnym, diabolicznym planem. Okazuje się, że ostatni egzorcyzm był zaledwie początkiem koszmaru, wykraczającego poza granice ludzkiej wyobraźni.

SYNOPSIS

„Ostatni egzorcyzm. Część 2” jest kontynuacją pierwszej części i zaczyna się w momencie, w którym poprzednia się kończy. Nell Sweetzer (Ashley Bell), dochodzi do siebie po przerażającym egzorcyzmie, który z trudem udało jej się przeżyć. Wskutek głębokiego szoku Nell nie pamięta prawie niczego z ostatnich miesięcy, wie tylko, że jest jedynym ocalałym członkiem swojej rodziny. Chociaż stara się rozpocząć życie od nowa, nie może zignorować niepokojących zjawisk – przerażających realistycznych koszmarów, które ją nękają i faktu, że słyszy głosy i widzi rzeczy, których nie dostrzega nikt inny. Nell wie, że dzieje się coś niedobrego, że siły zła są blisko niej, ale całkowicie poza jej kontrolą. 

Dziwne i przerażające zjawiska nasilają się i staje się jasne, że demon, który wcześniej ją opętał i doprowadził do śmierci całą jej rodzinę – o czym opowiadał horror „Ostatni egzorcyzm” – nadal istnieje i ma ogromną moc. Siły zła powracają z zaświatów, by zrealizować inny, niewyobrażalnie przerażający plan. Ostatni egzorcyzm Nell był zaledwie początkiem.

Strike Entertainment i StudioCanal we współpracy z Anton Capital Entertainment oraz Arcade Pictures Production prezentują „Ostatni egzorcyzm. Część 2”. W filmie występują: Ashley Bell, Julia Garner, Spencer Treat Clark oraz Louis Herthum. Reżyserem „Ostatniego egzorcyzmu. Część 2” jest Ed Gass-Donnelly, który również odpowiada za montaż i scenariusz, napisany wspólnie z Damienem Chazelle’em. Inspiracją do powstania scenariusza byli bohaterowie stworzeni przez Hucka Botko i Andrew Gurlanda. Pozostali twórcy filmu to: producenci – Eric Newman, Eli Roth, Marc Abraham oraz Thomas Bliss; producenci wykonawczy – Gabrielle Neimand, Patty Long, Olivier Courson oraz Ron Halpern; operator Brendan Steacy; scenograf Merideth Boswell; kostiumolog Abby O’Sullivan; kompozytor Michael Wandmacher 

i kierownik castingu Ellen Parks, CSA.  

NIEZWYKŁE FAKTY DOTYCZĄCE EGZORCYZMÓW

· 42% Amerykanów wierzy w opętanie przez diabła. 

· Arcybiskup Kalkuty nakazał odprawienie egzorcyzmów nad Matką Teresą przed jej śmiercią. 

· Kościół katolicki w Stanach Zjednoczonych ma co najmniej dziesięciu oficjalnych egzorcystów. 

· Ostrożnie szacując, obecnie działa aktywnie pięciuset lub sześciuset wyświęconych egzorcystów protestanckich, a niewykluczone, że jest ich nawet dwa lub trzy razy więcej.

· W Ewangeliach istnieją dziesiątki odwołań do egzorcyzmowania demonów przez Jezusa. 

· Termin „egzorcyzmy” pochodzi od greckiego słowa exorkizein, które oznacza „związać przysięgą”. Złe duchy (demony), które opętują ludzi są egzorcyzmowane (zmuszane do opuszczenia) przez wyższe zwierzchnictwo, czyli Boga i Chrystusa. Egzorcyzmy katolickie rozpoczynają się słowami: „Adjure te, spiritus nequissime, per Deum omnipotentem…”, co oznacza „Zaklinam cię, zły duchu, w imię Boga Wszechmocnego…”.

· W latach osiemdziesiątych ubiegłego wieku, Pasadena's Fuller Theological - największe na świecie seminarium ewangeliczne w Pasadenie, oferowało szkolenia w zakresie egzorcyzmowania dla przyszłych pastorów. Aktualnie kursu nie ma w ofercie, ale jest opracowywana jego inna wersja.

· Opętanie przez złe duchy (Dżiny), albo diabła (Szatana) oraz egzorcyzmy były elementami islamu od samych jego początków. Wyznawcy tej religii wierzą, że Dżin może przejąć kontrolę tylko nad tymi, którzy nie są w mocy Boga.

· Spośród blisko tysiąca sześciuset ankietowanych chrześcijan 57% jest przekonanych, że ludzie wierzący mają moc wypędzania demonów w imię Jesusa.

· Najbardziej reprezentatywnym przykładem gatunku filmowego, jakim jest horror o opętaniu (i zarazem tym, który dał mu początek), jest obraz Williama Friedkina z 1973 roku pod tytułem „Egzorcysta”. Film jest podobno oparty na prawdziwej historii.

· Niespodziewany sukces filmu wykreował zainteresowanie rolą diabła w teologii chrześcijańskiej i spowodował rozwój druku książek i broszur o satanizmie, czarnej magii i pokrewnych tematach. Opętanie przez diabła stało się niemal modne, a wśród księży dało się zauważyć ożywienie wokół dawno zapomnianych obrzędów poświęconych egzorcyzmom.

· W niemieckim kościele katolickim bardzo trudno było uzyskać rytuał egzorcyzmów, po tym jak w 1973 roku zmarła dwudziestotrzyletnia ofiara egzorcyzmów, Anneliese Michel, która od szesnastego roku życia leczyła się psychiatrycznie. Prawdopodobnie cierpiała na depresję, napady padaczkowe i halucynacje.

· Zsekularyzowana wersja egzorcyzmów jest praktykowana przez niektórych terapeutów, którzy specjalizują się w odsłanianiu i uwalnianiu pacjentów od „bytów”, które – jak wierzą – są przyczyną ich problemów. Terapeuci „uwalniania bytów” angażują się w swoją pracę, mimo że na istnienie „bytów” jest tyleż dowodów, co na istnienie diabłów egzorcyzmowanych przez katolickich i protestanckich duchownych.

· W latach osiemdziesiątych ubiegłego wieku temat egzorcyzmów był ciągle żywy w środowisku ewangelików, zwłaszcza zielonoświątkowców.

· Egzorcyzm nie może się odbyć bez wyraźnej zgody biskupa diecezjalnego i bez wcześniejszego wykluczenia choroby fizycznej lub psychicznej jako przyczyny.

· Egzorcyzm został nieco zinstytucjonalizowany w charyzmatycznych kościołach wyznaniowych, gdzie został sprowadzony do roli „walki duchowej”.
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NOWY KIERUNEK

Nell Sweetzer (Ashley Bell) jest jedyną osobą, która przetrwała szokujący                  i przerażający rytuał znany z finału pierwszego filmu – „Ostatni egzorcyzm”. O jej dalszych losach opowiada „Ostatni egzorcyzm. Część 2”, choć zamordowana ekipa, która dokumentowała egzorcyzmy, spoczywa na bagnach razem z kamerą. Druga część filmu odchodzi od paradokumentalnej narracji znanej z części pierwszej na rzecz nowej koncepcji opowieści.

„Chcieliśmy, żeby od początku było jasne, że zmieniamy stylistykę filmu i w drugiej części rezygnujemy z dokumentalnego stylu, by opowiedzieć historię w prostszy i bardziej bezpośredni sposób” – mówi producent Eli Roth. – „Nowa koncepcja pozwala nam wejść jeszcze głębiej w ten mroczny klimat. Nigdy nie lubiłem zdradzać wszystkich sekretów nawiedzonego domu, ale w tym przypadku, skoro już wiemy z kim i z czym mamy do czynienia, naprawdę musimy dogłębnie spenetrować temat.”

Paradokumentalne fragmenty pierwszej części są jednak obecne w sequelu. „Zdecydowaliśmy, że w realiach naszego filmu musi się znaleźć miejsce dla poprzedniej części, mimo różnic w sposobie narracji” – wyjaśnia Roth. – „W sposób możliwie najbardziej naturalny, czyli jako viralowe filmy oglądane przez ludzi w internecie. To był naszym zdaniem najsprytniejszy sposób na stworzenie pomostu między obiema częściami. Dzięki temu historia może być kontynuowana i nadal wiele osób może uważać, że Nell to zwykła wariatka.”

„Zrobiliśmy pierwszy film w stylistyce paradokumentu” – dodaje producentka wykonawcza Gabrielle Neimand. – „Ten subgatunek ma rację bytu tylko wtedy, gdy jest rozsądny powód dla obecności kamery w miejscu akcji. A ekipa filmowa zginęła w pierwszej części. Film paradokumentalny opowiada historię z punktu widzenia reżysera. W drugiej części chcieliśmy, żeby była to historia opowiedziana z perspektywy Nell.”

„Jednym z pytań bez odpowiedzi, które stawia horror o egzorcyzmach jest Czego chce demon?” – zauważa producent Eric Newman – „My chcieliśmy rozbudować koncepcję tego, co dzieje się później. Pomiędzy naszą bohaterką i jej demonem powstała wewnętrzna więź. Są nieodwracalnie związani ze sobą, demon nie może egzystować w ludzkim świecie bez niej.”

Newman, który zainicjował powstanie wcześniejszego filmu, mówi, że jego pierwszym pomysłem na sequel było rozpoczęcie opowieści w mieście Ivanwood, w którym doszło do wstrząsających morderstw, przedstawionych w pierwszej części. „Szczerze mówiąc, to mógł być punkt wyjścia do mnóstwa przerażających historii, ale jakoś tego nie czułem” – mówi Newman. – „I wtedy zacząłem rozmyślać o potędze kogoś, kto zrozumiał, że już nie musi się bać i że tak naprawdę sam stał się kimś, kto może wzbudzać strach. Byłem pewien, że to jest właśnie to, więc zaprosiliśmy Damiena Chazelle’a do napisania scenariusza.”

„Ostatni egzorcyzm. Część 2” jest kontynuacją losów Nell po wydarzeniach, które miały miejsce w pierwszym filmie, co daje możliwość stworzenia bardziej pogłębionego portretu tej postaci” – mówi scenarzysta Damien Chazelle. – „Nell jest najważniejszą bohaterką tego filmu, wszystkie wydarzenie w sequelu są pokazywane z jej punktu widzenia.”

Niektóre postaci z pierwszej części pojawiają się również w sequelu, ale odmienna struktura narracji filmu sprawia, że widzimy je tylko wtedy, gdy ich obecność jest naturalna i nie komplikuje odbioru filmu, by widzowie, którzy nie wiedzieli pierwszej części nie mieli uczucia, że umknęło im coś istotnego dla zrozumienia drugiej. Niemniej jednak, starzy fani będą mogli czerpać przyjemność z odnajdywania pewnych osób i sytuacji, nawiązujących do części pierwszej.

„Nowe podejście pozwoliło nam na zmianę perspektywy i zagłębienie się w psychice Nell: w jej przeszłości, nadziejach na przyszłość i jej postrzeganiu świata” – kontynuuje Chazelle. – „Ta koncepcja dała nam też możliwość zrealizowania bardzo klasycznego horroru, który w rezultacie okazał się bardzo nietypowym przykładem swojego gatunku.”

O PRODUKCJI

Decyzja, by zrobić sequel wcale nie była łatwa, bo – jak mówi Roth – narzuca to konieczność „dostarczenia publiczności atrakcyjnej historii, na którą będzie miała ochotę wybrać się do kina i która nie będzie powtórką z poprzedniego filmu.” Poszukiwanie odpowiedniej koncepcji na sequel było pierwszym poważnym wyzwaniem z jakim musieli się zmierzyć twórcy „Ostatniego egzorcyzmu. Część 2”.

„Patrząc na problem wyłącznie od strony kreatywnej, ciężko jest powiedzieć czy dany film zasługuje, albo wręcz wymaga nakręcenia sequelu” – zaznacza producent Marc Abraham. – „Ale z popularności pierwszej części „Ostatniego egzorcyzmu” można wyciągnąć wniosek, że ludzie zainteresowali się postacią Nell Sweetzer na tyle, żeby chcieć poznać jej dalsze losy.”

Eric Newman twierdzi, że impuls do powstanie sequelu nie miał nic wspólnego z przychylnymi recenzjami, ani sukcesem komercyjnym pierwszej części. „Tak naprawdę sukces pierwszego filmu sprawił, że nakręcenie kolejnego było wyzwaniem dużo trudniejszym” – mówi Newman. – „Nie ma nic twórczego i pociągającego w kręceniu sequela, który mówi trochę więcej o tym samym, co przedstawił już wcześniejszy film. Dopiero, gdy wymyśliliśmy nową koncepcję dla naszego sequela, zobaczyliśmy kierunek w którym możemy poprowadzić tę historię.”

Eli Roth przyznaje, że pomysł by nakręcić drugą część przyszedł im do głowy, gdy montowali pierwszy film: „Pokochaliśmy Nell. Chcieliśmy się dowiedzieć, jak potoczy się jej życie po tym, gdy już odkryliśmy, że była opętana. Pierwszy film był raczej thrillerem, który koncentrował się na tym, jakie są przyczyny stanu Nell – czy jej cierpienia są wynikiem załamania psychicznego po tym, jak była molestowana i czy jej ojciec mówi prawdę. Tu zabawa polegała na igraniu z publicznością. Wiedzieliśmy, że widzowie następnym razem przyjdą do kin w oczekiwaniu na innego rodzaju grozę. Bardzo spodobał nam się też pomysł, by kontynuacja była zrealizowana w nieco bardziej tradycyjnym stylu, niekoniecznie w paradokumentalnej stylistyce pierwszej części. To dawało nam większe pole do kreatywnej twórczości.”

Gdy koncepcja sequela została ostatecznie ustalona i zatwierdzona, a Chazelle zaproszony do napisania scenariusza, Gabrielle Neimand zakochała się w thrillerze „Zabójcze piosenki małego miasta” i postanowiła zaprosić do współpracy w charakterze reżysera i współscenarzysty twórcę tego filmu, Eda Gass-Donnelly’ego. „Widziałem wcześniej „Ostatni egzorcyzm” i podobał mi się bardzo, ale tym, co najbardziej pociągało mnie w możliwości wyreżyserowania sequela była wizja producentów, którzy chcieli, żeby kontynuacja całkowicie odróżniała się od pierwszej części” – wspomina Gass-Donnelly. – „Gdy większość sequeli to po prostu popłuczyny po oryginałach, taki kierunek wydał mi się naprawdę interesujący i ożywczy.”

Gass-Donnelly podszedł do tematu z powściągliwością charakterystyczną dla stylu horrorów z lat sześćdziesiątych i siedemdziesiątych ubiegłego wieku, wykorzystując ten gatunek do zgłębienia nieco bardziej skomplikowanych tematów i idei. „Zawsze wierzyłem, że nasza wyobraźnia jest zdolna do kreowania tworów dużo bardziej przerażających niż te, które kiedykolwiek moglibyśmy zobaczyć” – wyjaśnia reżyser. – „Dlatego staraliśmy się ująć temat trochę tak, jak w klasycznym horrorze, który pozostawiał odrobinę pola dla wyobraźni.”

Znalezienie reżysera, który umiałby znaleźć właściwą równowagę w tworzeniu opowieści pełnej suspensu, a jednocześnie przerażającej w każdej sekundzie było dla producentów filmu niemałym wyzwaniem. „W okresie poszukiwań reżysera do naszego filmu, często rozmawialiśmy o tym, że powinien to być ktoś, kto tak jak Daniel Stamm w pierwszej części, wniesie do niego swoją inteligencję. Ktoś, kto ma doświadczenie w innych gatunkach filmowych niż horror, ale jednocześnie taki styl 

i sposób opowiadania historii, który mógłby dobrze zafunkcjonować w horrorze właśnie” – mówi Neimand. 

„Umiejętność kręcenia horrorów to dosyć specyficzna cecha. Jest niewielu reżyserów na świecie, którzy potrafią robić to dobrze. Ale w naszym przypadku horror miał wynikać z bohaterów i sytuacji, a nie ze sposobu w jaki film jest kręcony” – dodaje Eric Newman. – „Ed pokazał prawdziwy kunszt w budowaniu grozy, przy jednoczesnym zachowaniu absolutnej naturalności, która wciąga widza po uszy.” 

„W filmowaniu Eda jest prostota i elegancja – to zadecydowało zarówno o wyglądzie naszego sequela, jak i umiejętnym podtrzymywaniu napięcia” – mówi Eli Roth. – „Ed nie pozwala kamerze podążać za historią. Przeciwnie – siedzi z boku i pozwala historii rozgrywać się przed jego oczami.”

„Ed podczas pracy jest bardzo konkretny i przywiązany do szczegółów” – mówi Ashley Bell, która ponownie wcieliła się w postać Nell Sweetzer. – „W tygodniach poprzedzających pracę na planie przechadzaliśmy się po Nowym Orleanie, odwiedzając sklepy z gadżetami voodoo i rozmawiając o konkretnych scenach. Uważam, że to był duży przywilej móc przygotowywać się do roli i pracować w taki sposób.”

Kreacja Bell w pierwszej części zasługuje na szczególny podziw, bo aktorka grała bez pomocy dublerów, nawet w scenach opętania, gdy musiała skręcać i wyginać swoje ciało w niesamowity sposób. Przed rozpoczęciem zdjęć do sequela Bell długo i pracowicie przygotowywała się do podobnych wyczynów fizycznych, starając się jednocześnie osiągnąć wygląd odpowiedni dla swojej wychudzonej i znerwicowanej bohaterki. Wiązało się to z rygorystycznymi ćwiczeniami cardio i rozciągającymi, a nawet lekcjami baletu.

Jednak talent Bell wykracza daleko poza jej sprawność fizyczną. „Kiedy rozpoczynaliśmy castingi do pierwszej części wiedzieliśmy, że chcemy znaleźć kogoś, kto naprawdę potrafi improwizować” – wspomina Neimand. – „Szybko zauważyliśmy, że aktorzy, którzy potrafią świetnie podawać tekst mają często problemy z improwizacją, a z kolei świetni improwizatorzy mają często problem z trzymaniem się tekstu. Ashley jest doskonała w obu dziedzinach. Szlifowała swój talent u boku matki, która stworzyła słynny teatr Groundlings w Los Angeles i ojca, który jest wspaniałym aktorem dubbingowym. Jej umiejętność wcielania się w różnorodne postaci jest niewiarygodna.”

NOWY ORLEAN JAKO TŁO 

Jako, że „Ostatni egzorcyzm. Część 2” podejmuje opowieść tam, gdzie ją zakończył pierwszy film, produkcja powróciła do Luizjany, tym razem w południowe rejony gotyckich okolic Nowego Orleanu. Nowy Orlean dostarczał radości twórcom i aktorom na wiele rozmaitych sposobów.

„Jak wszyscy wiedzą, Nowy Orlean to najbardziej egzotyczne miasto na świecie” – mówi Abraham. – „Tu aż roi się od opowieści o duchach i upiorach, więc jest to wymarzone miejsce na plan horroru.”

Gass-Donnelly zauważa, że jest tu wiele niezwykłych miejsc i budowli: „Domy zbudowane na palach, by uniknąć powodzi sąsiadują ze starymi cmentarzami i szkieletami budynków zniszczonych przez huragan. Możesz znaleźć piękną posesję, która liczy sobie trzysta lat tuż obok szczątków biurowca, którego nikt nie odbudował po przejściu Katariny.”

„Wszystko w Nowym Orleanie pracuje na rzecz naszego filmu” – mówi producentka wykonawcza Patty Long. – „Jego estetyka, korzenie, środowisko filmowe były wsparciem dla naszej produkcji. Obie części były realizowane przy niedużym budżecie, więc lokalne wsparcie było kluczowe dla stworzenia filmu na odpowiednim poziomie, przy wykorzystaniu ograniczonych środków.”

„Ludzie są tu cudowni, to miasto obfituje w utalentowanych twórców i wspaniałych profesjonalistów” – mówi Roth. – „Uwielbiam kręcić filmy w Nowym Orleanie i z całą pewnością będę tu pracować jeszcze nie raz.”

„To miasto jest wyjątkowym, unikatowym anachronizmem” – dodaje Gass-Donnelly. – „Gdzie jeszcze można spotkać bagna, Mardi Gras i stare reklamy daiquiri? Osobowość tego miasta i jego mitologia sprawiają, że jest tak wyjątkowe. Jak skrzyżowanie Nibylandii i Dzikiego Zachodu.”

Zmysłowy i rozrywkowy charakter miasta stanowi szokujący kontrast dla bagien Luizjany, gdzie zaczyna się historia widziana oczami Nell. „Ostatecznie nasz film opowiada o młodej dziewczynie, która odkrywa kim jest i kim mogła się stać… Czy jest lepsze miejsce na takie odkrycia niż Nowy Orlean?” – mówi Gass-Donnelly. – „Nowy Orlean to centrum kultury, dekadencji i rozpusty. To doskonałe miejsce dla wychowywanej pod kloszem dziewczyny, której ojciec nigdy nie pozwolił pomalować szminką ust, pocałować chłopca, czy nawet słuchać innej muzyki niż pieśni religijne.”

„Udało jej się uciec od horroru, którego doświadczyła w pierwszym filmie i teraz jest bliska nadziei na odzyskanie spokoju w nowym miejscu” – mówi Abraham. – „Ale okazuje się, że ucieczka nie jest możliwa, nawet w Nowym Orleanie, co czyni całą historię jeszcze bardziej przerażającą.”

Ponieważ Nowy Orlean jest równie dobrze znany dzięki swoim mistycznym tajemnicom, co dzięki muzyce i drinkom, bardzo łatwo było pokazać jak miasto zmienia się z potencjalnego schronienia dla Nell w jej nowy koszmar.

„Nowy Orlean jest notorycznie nawiedzanym miastem” – mówi Gass-Donnelly. – „Wielu właścicieli lokalizacji, w których kręciliśmy, rozkoszowało się opowieściami 

o duchach nawiedzających ich domy.”

„To miasto w swojej historii było aż dziewięciokrotnie oblegane. Ukształtowali je ludzie z różnych kultur, ukorzenionych w bardzo różnorodnych religiach” – mówi Abraham. – „A za każdym razem, kiedy masz do czynienia z religią, jesteś po prostu po drugiej stronie jakiejś nadnaturalnej historii.”

Chazelle uważa, że historie o opętaniu są szczególnie atrakcyjne pośród innych nadprzyrodzonych thrillerów. „Są najbardziej pierwotne. Uderzają w pokłady naszego najbardziej fundamentalnego strachu – strachu przed całkowitą utratą kontroli. Strach przed niemożnością panowania nad własnym umysłem lub ciałem jest najbardziej przerażający.”

„Opętanie jest czymś przerażającym, bez względu na to, czy się w nie wierzy, czy nie”- dodaje Newman. – „Sama myśl, że podobna przypadłość mogłaby się nam przytrafić i wydobyć z nas różne cechy, których istnienia nawet nie podejrzewaliśmy, jest obezwładniająca. A dla osób niewierzących lekarstwo może być dużo bardziej przerażające, niż sama choroba. Opętanie przez demona, podobnie jak istnienie duchów, jest czymś czego nie da się w żaden sposób udowodnić.”

„Horrory to najlepsze filmy na randkę” – dodaje Roth – „To jedyny moment, kiedy możesz mieć absolutną pewność, że będziesz ściskać dłoń swojej partnerki, a jeśli film jest naprawdę dobry, to nikt nie zechce po nim spać w łóżku sam.”

OBSADA 

ASHLEY BELL – NELL 

Ashley Bell zadebiutowała w 2010 roku w thrillerze produkcji Lionsgate i Strike Entertainment „Ostatni egzorcyzm”. Rola w tym filmie przyniosła aktorce nominację do Independent Spirit Award w kategorii najlepsza aktorka drugoplanowa oraz nominację do MTV Movie Award. Film okazała się wielkim sukcesem zarabiając prawie siedemdziesiąt milionów dolarów na świecie. Ashley Bell doskonale zagrała rolę opętanej Nell Sweetzer. The New York Post opisał kreację Bell mianem „godnej Oscara” oraz umieściła ją w zestawieniu dziesięciu najlepszych ról 2010 roku.

W 2012 roku Bell wystąpiła w postapokaliptycznym thrillerze Douga Aarniokoskiego „Dzień”, którego światowa premiera miała miejsce na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym w Toronto. Nadchodzące produkcje z jej udziałem to dramat romantyczny „Chasing Shakespeare” (reż. Norry Niven) z Dannym Gloverem, thriller „Sparks” (reż. Todd Burrows, Christopher Folino) na podstawie komiksu, film akcji „The Marine: Homecoming” (reż. Scott Wiper) z Neilem McDonough oraz komedia romantyczna „The Bounceback”, w reżyserii nominowanego do Independent Spirit Bryana Posera.

Ashley Bell jest bardzo zaangażowana w działalność organizacji Elephants In Crisis – obecnie przygotowuje się do produkcji i reżyserii dokumentu przedstawiającego schwytanie dwóch azjatyckich słoni z lasu przeznaczonego do wycinki i przewiezienie ich do kambodżańskiego rezerwatu przyrody. 

Aktorka użyczyła swojego głosu kilku postaciom z popularnych gier komputerowych. Jej głosem mówi Erline w grze Sony PlayStation „Sortery: Świat Magii” oraz Biała Królowa w „Alicji z Krainy Czarów” Disneya. Jej dokonania telewizyjne obejmują role w serialach „Wszystkie wcielenia Tary”, „CSI: Kryminalne zagadki Las Vegas” 

i „Boston Public”.
Bell urodziła się i wychowała w Los Angeles. Jest córką aktora Michaela Bella oraz aktorki i współzałożycielki The Groundlings Theatre, Victorii Carroll. Studiowała aktorstwo i reżyserię na Uniwersytecie Cambridge, gdzie została wyróżniona nagrodą dla najlepszej aktorki za rolę Ofelii. Jest też absolwentką nowojorskiej Tisch School of the Arts, którą ukończyła z wyróżnieniem, pod opieką nominowanej do Oscara Kathleen Turner.

JULIA GARNER – GWEN

Julia Garner zadebiutowała drugoplanową rolą w thrillerze „Martha Marcy May Marlene” (reż. Sean Durki), który miał swoją premierę podczas festiwalu Sundance w 2011 roku. Ale dopiero kolejny film, „Electrick Children” (reż. Rebecca Thomas), w którym zagrała główną rolę, okazał się przełomowy dla jej kariery. Premiera „Electrick Children” miała miejsce na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym w Berlinie w 2012 roku; następnie film był prezentowany na festiwalu South by Southwest i spotkał się z entuzjastycznym przyjęciem publiczności i niezwykle przychylnymi recenzjami krytyków. Garner pojawia się w niemal każdej scenie filmu, a jej kreacja sprawia, że grana przez nią postać wręcz wychodzi z ekranu. 

Kolejne filmy w dorobku aktorki to thriller „We Are What We Are” (reż. Jim Mickle), który miał premierę podczas tegorocznego festiwalu Sundance oraz „Ostatni egzorcyzm. Część 2”. Garner niedawno zakończyła zdjęcia do dramatu „You Can’t Win” (reż. Robinson Devor) z Michaelem Pittem; w produkcji jest też film Leah Meyerhoff „Unicorns” z jej udziałem.

Julia Garner znalazła się wśród pięciu „ulubieńców przyszłorocznego Sundance” wg magazynu Variety („Searching for the Next Sundance Darling”). Została także przedstawiona przez The Hollywood Reporter jako jedna z „Pięciu nowych twarzy Festiwalu Filmowego Berlinale 2012” oraz jako jedna z „Dziesięciu wschodzących gwiazd” przez Indie Wire Magazine. Filmmaker Magazine umieścił ją niedawno w zestawieniu „Dwudziestu pięciu nowych twarzy kina niezależnego w 2012 roku”, a Variety w „Youth Impact Report”. 

SPENCER TREAT CLARK – CHRIS

Spencer Treat Clark dorastał na południu stanu Connecticut. Karierę aktorską rozpoczął w młodym wieku  - pierwsze role zagrał w takich filmach, jak „Gladiator”  (reż. Ridley Scott) z Russellem Crowe oraz „Niezniszczalny” (reż. M. Night Shyamalan) z Brucem Willisem i Samuelem L. Jacksonem. Podczas nauki w szkole średniej i na studiach Clark starał się pogodzić naukę z aktorstwem występując w takich filmach jak „Rzeka tajemnic” (reż. Clint Eastwood) z Seanem Pennem i „Ostatni dom po lewej” (reż. Wes Craven). 

Clark pojawiał się także w produkcjach telewizyjnych. Wystąpił w serialach „Prawo 

i bezprawie” telewizji NBC, „Żona idealna” kanału CBS i „Podkomisarz Brenda Johnson” telewizji TNT. Obecnie mieszka w Los Angeles, gdzie przeniósł się tuż po uzyskaniu tytułu licencjata Wydziału Nauk Politycznych Uniwersytetu Kolumbijskiego. Jego starsza siostra Eliza jest dramatopisarką i scenarzystką, ostatnio pisała scenariusz do serialu telewizji AMC „Dochodzenie”. Oprócz „Ostatniego egzorcyzmu. Część 2” w najbliższym czasie będzie można zobaczyć Clarka w filmie Jossa Whedona „Much Ado About Nothing”. 

LOUIS HERTHUM – LOUIS

Louis Herthum rozpoczął karierę aktorską ponad trzydzieści lat temu, w swoim rodzinnym mieście Baton Rouge w Luizjanie. W 1982 roku przeniósł się do Los Angeles, by kontynuować pracę w zawodzie. W ciągu ostatnich trzech dekad, Herthum dał się poznać jako doskonały i wszechstronny aktor, występując w ponad trzydziestu produkcjach teatralnych, dziesiątkach reklam telewizyjnych i ponad stu filmach i programach telewizyjnych.

W 1991 roku, po kilku gościnnych występach i drugoplanowych rolach w serialach telewizyjnych, Herthum dołączył do obsady przebojowego serialu kanału CBS „Napisała: Morderstwo” z Angelą Lansbury. Herthum zagrał deputowanego Andy’ego Brooma w ostatnich pięciu sezonach serialu (1991-1996). Obecnie można go oglądać w dwóch serialach – w piątym sezonie mega hitu stacji HBO „Czysta krew”, w którym wciela się w postać wilkołaka JD oraz w nowym serialu kanału A & E „Longmire”, gdzie gra Omara. Inne seriale z jego udziałem to: „JAG – Wojskowe biuro śledcze”, „Mściciel”, „Agenci NCSI”, „CSI: Kryminalne zagadki Nowego Jorku”, „CSI: Kryminalne zagadki Miami”, „Zabójcze umysły”, „Mentalista”, „Treme”, „Breaking Bad” oraz „Obrońcy”.
W jego dorobku filmowym znajdują się następujące tytuły: „Ostatni egzorcyzm” (reż. Daniel Stamm), „I Love You Phillip Morris” (reż. John Requa, Glenn Ficarra),  „Pościg we mgle” (reż. Bertrand Tavernier), „Ciekawy przypadek Benjamina Buttona” (reż. David Fincher), „Ścigając marzenia” (reż. Sunu Gonera), „Mgła” (reż. Frank Darabont) oraz „Na drodze do szczęścia” (reż. Michael Meredith).
W 1996 do swojego portfolio dodał zawód producenta, produkując pierwszy ze swoich sześciu filmów długometrażowych - „Favorite Son” (reż. Steven Esteb). Od tego czasu jego firma producencka Ransack Films, z siedzibą w rodzinnym mieście Herthuma, Baton Rouge, wyprodukowała kolejnych pięć filmów, w tym nagradzany thriller „Red Ridge” (reż. Damian Skinner) oraz pełnometrażowy dokument „The Season Before Spring” (reż. Marie Devautour), opowiadający o pierwszym po przejściu huraganu Karina święcie Mardi Gras w Nowym Orleanie. 

Herthum od trzydziestu lat mieszka w Santa Monica w Kalifornii.

TWÓRCY

ED GASS-DONNELLY (reżyseria, scenariusz, montaż) 

Pochodzący z Toronto Ed Gass-Donnelly jest niezależnym filmowcem o teatralnych korzeniach. Do produkcji filmowej podchodzi praktycznie i bezpardonowo. Ma doświadczenie nie tylko w reżyserii, ale także w produkcji, montażu i pisaniu scenariuszy. Po nakręceniu wielu filmów krótkometrażowych i teledysków, zadebiutował jako reżyser pełnometrażowego filmu „This Beautiful City”, który był prezentowany premierowo na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym w Toronto 

w 2007 roku i dostał cztery nominacje do kanadyjskich Oscarów (Genie Awards). 

Jego kolejny obraz, nakręcony na drugim roku studiów (2010 rok), „Zabójcze piosenki małego miasta” również miał premierę podczas Międzynarodowego Festiwalu Filmowego w Toronto. Film został entuzjastycznie przyjęty przez krytyków i zwrócił na niego uwagę publiczności, co dało mu miejsce w zestawieniu magazynu Variety „10 Directors to Watch” w 2011 roku. Gass-Donnelly obecnie pracuje nad kilkoma projektami filmowymi: thrillerem „Lavender”, którego producentem jest Michael de Luca, thrillerem politycznym na podstawie nagradzanej sztuki teatralnej „Three In The Back, Two In The Head” oraz eko-horrorem „Permafrost”.

DAMIEN CHAZELLE (scenariusz) 

Urodzony w 1985, Damien Chazelle napisał scenariusz i wyreżyserował swój pierwszy film fabularny „Guy and Madeleine on a Park Benach” podczas studiów licencjackich na Uniwersytecie Harvarda. Film miał premierę w 2009 roku na Festiwalu Filmowym Tribeca, a do kin w Stanach Zjednoczonych trafił jesienią 2010 roku. Dziennikarze The New York Times, The Village Voice, The Chicago Tribune, The Boston Globe, Time Out New York, Film Comment i The Boston Phoenix okrzyknęli go jednym z najlepszych filmów roku. Ten czarno-biały musical nakręcony na szesnastomilimetrowej taśmie za jedyne sześćdziesiąt tysięcy dolarów zdobył nominację do Gotham Independent Film Awards i został nazwany „najlepszym debiutem filmowym 2010 roku” przez Karinę Longworth z L.A. Weekly oraz niewątpliwie najlepszym pierwszym filmem wszechczasów” przez Davida Feara z Time Out New York. „Guy and Madeleine on a Park Benach” był jednym z dwudziestu najlepiej ocenianych filmów portalu Metacritic w 2010 roku. 

J. Hoberman z The Village Voice napisał: „Żaden film, który widziałem w tym roku, nie przyniósł mi tyle radości”. Niedługo po premierze „Guy and Madeleine on a Park Benach”, scenariusz Chazelle’a do filmu „The Claim” trafił na słynną Czarną Listę Hollywood 2010 – zestawienie najciekawszych niezrealizowanych jeszcze scenariuszy w danym roku. Kolejny scenariusz Chazelle’a, „Grand Piano” trafił już do produkcji pod opieką Adriána Guerry i Rodrigo Cortésa („Pogrzebany”). Zdjęcia do filmu, rozpoczęły się latem 2012 roku. Główne role zagrali w nim Elijah Wood, John Cusack, i Kerry Bishé.

BRENDAN STEACY (zdjęcia) 

Dorobek Brendana Steacy jako autora zdjęć obejmuje wiele wspaniałych produkcji filmowych, w tym „The Lesser Blessed” (reż. Anita Doron), produkcji First Generation Films, „Still” (reż. Michael McGowan), produkcji Mulmur Feed Company, z udziałem nominowanego do Oscara Jamesa Cromwella, czy „Sou Bury Hour Own” (reż. Rob Wilson), produkcji Samaritan Entertainment. Zarówno „The Lesser Blessed”, jak i „Still” miały premierę podczas ubiegłorocznego Międzynarodowego Festiwalu Filmowego w Toronto. Za zdjęcia do „Still” Steacy otrzymał ostatnio nominację do Kanadyjskiej Nagrody Filmowej.

Kolejny film ze zdjęciami jego autorstwa, „Zabójcze piosenki małego miasta” (reż. Ed Gass-Donnelly), wyprodukowany przez Resolute Films, był również prezentowany podczas Międzynarodowego Festiwalu Filmowego w Toronto i przyniósł artyście nominację do nagrody CSC za najlepsze zdjęcia. Brendan Steacy ma także na koncie wiele produkcji na potrzeby telewizji i cieszy się zasłużoną sławą świetnego i poszukiwanego operatora.

MERIDETH BOSWELL (scenografia) 

Merideth Boswell wychowała się w Bryant w Arkansas i zdobyła tytuł licencjata sztuk pięknych na Uniwersytecie w Arkansas. Po obronie dyplomu na Wydziale Fotografii i Rzeźby Uniwersytetu Stanowego w Luizjanie, przeniosła się do Nowego Orleanu, gdzie rozpoczęła pracę scenografa przy produkcji europejskich i amerykańskich spotów reklamowych, okazjonalnie pracując przy filmach fabularnych w charakterze dekoratora na planie. Współpracowała m.in. z reżyserami takiego kalibru jak Oliver Stone, Ron Howard, Barry Levinson, Tom Hanks czy Tommy Lee Jones. Współpraca z reżyserem Ronem Howardem i scenografem Michaelem Corenblith zaowocowała dwiema nominacjami dla Boswell do nagrody Akademii za scenografię do filmów „Apollo 13” i „Grinch: świąt nie będzie”. Jest także autorką scenografii do wysokobudżetowego westernu Rona Howarda „Zaginione” z Cate Blanchett. 

Ponadto w dorobku filmowym Merideth Boswell znajdują się takie tytuły jak: „Pościg we mgle” w reżyserii Bertranda Taverniera, jednego z najbardziej cenionych reżyserów kina francuskiego oraz dwa nagradzane filmy, które wyreżyserował Tommy Lee Jones – „Trzy pogrzeby Malquiadesa Estrady” i „Sunset Limited”. Ostatnio pracowała na planie najnowszego filmu Jonesa „The Homesman”, którego akcja jest osadzona w 1850 roku. 

Poza pracą przy filmach Boswell zajmuje się także projektowaniem wnętrz w Arkansas, Los Angeles i Nowym Jorku. Wśród jej klientów są Ron i Cheryl Howard, Imagine Entertainment, Beacon Pictures, Tom Hanks, John Tyson oraz Philippe i Corinne Bideau. 

Merideth Boswell wyprowadziła się z Los Angeles po piętnastu latach życia w tym mieście. Obecnie dzieli swój czas pomiędzy Fayetteville w Arkansas, a Nowym Jorkiem. 

MICHAEL WANDMACHER (muzyka) 

Michael Wandmacher jest obecnie jednym z najbardziej rozchwytywanych kompozytorów w Hollywood, a jego sława wciąż rośnie. Jego zróżnicowany dorobek artystyczny obejmuje ponad trzydzieści filmów fabularnych oraz niezliczoną ilość gier komputerowych i produkcji telewizyjnych, z czego warto wymienić: filmy - „Krwawe walentynki” (reż. Patrick Lussier), „Pirania 3D” (reż. Alexandre Aja), „Piekielna zemsta” (reż. Patrick Lussier), z popisową rolą Nicolasa Cage’a, „Punisher: Strefa wojny” (reż. Lexi Alexander), „Wielka misja Maxa Kneble’a” (reż. Tim Hill), produkcje Disneya oraz gry wideo na podstawie filmów – „Madagaskar” (reż. Tom McGrath, Eric Darnell), „Madagaskar 2”  (reż. Tom McGrath, Eric Darnell) i „Skok przez płot” (reż. Tim Johnson, Karey Kirkpatrick).
Szerokie uznanie przyniosła mu muzyka skomponowana do filmu krótkometrażowego „Ana’s Playground” (reż. Eric D. Howell) oraz do dramatu „Miejsce zbrodni” (reż. Gideon Raff). Jego ostatnie kompozycje były dedykowane serialowi komediowemu kanału FOX „Breaking In” oraz horrorowi „Haunting in Connecticut 2: Ghosts of Georgia” (reż. Tom Elkins), produkcji Lionsgate i Gold Circle Films.

Ponadto Wandmacher pisze i produkuje piosenki, w ubiegłym roku wydał minialbum „Playground”. Jedna z pisenek z albumu, zatytułowana „Can You Hear Me”, została wykorzystana w ostatniej odsłonie megahitu gier komputerowych „The Sims 3”.

